
 

 

Poniedziałek  
17 kwietnia 

7:00 + Krzysztof LIPIARSKI w 13 r. s mierci  

18:00 Rez.  

Wtorek  
18 kwietnia 

7:00 + Franciszek KLIMA (od Józefy Raźnej)  

18:00 + Tadeusz  

Środa 
19 kwietnia 

7:00 + Waleria i Tadeusz PTAK i ich dzieci  

18:00 Nowenna z intencjami do MBNP  

Czwartek  
20 kwietnia 

7:00 + Franciszek KLIMA (od wnuczki Kingi z mężem i prawnuczką Zuzią)  

18:00 + Teodora i Bronisław SIEKIERZYCCY  

Piątek 
21 kwietnia 

7:00 + Franciszek KLIMA (od Elżbiety i Mirosława Łoboda z rodz.)  

18:00 
Dziękczynna z okazji urodzin Magdaleny z pros bą o Boz e bł. opiekę 
MBNP i wszelkie potrzebne łaski dla jubilatki na dalsze lata z ycia  

Sobota  
22 kwietnia 

7:00 + Franciszek KLIMA (od rodz. Wiśniowskich)  

18:00 + Marianna i Tadeusz CHMIELOWIEC w r. s mierci  

III Niedziela 
Wielkanocna 

(Biblijna) 
23 kwietnia 

2023 

7:30 + Jan BACZYN SKI w 1 r. s mierci  

9:00 + Anna Mazur  

10:30 
O Boz e bł., potrzebne łaski opiekę MBNP na drogach kapłan skiego 
z ycia i posługiwania w naszej parafii dla ks. Marka z okazji imienin.  

12:00 Za Parafian. Sakrament Chrztu  

18:00 + Jerzy BRZOSKWINIA  

Parafia Rzymskokatolicka pw. Matki Bożej Nieustającej Pomocy 
 ul. Hemara 1, 30-198 Krako w – Mydlniki, tel. 12 626 04 53, tel. kom. 729 491 093; 

e-mail: parafia@mydlniki.diecezja.pl            www.mydlniki.diecezja.pl   fb.com/parafiamydlniki 
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Bóg zapłać za wszelkie wyrazy wsparcia funkcjonowania naszej parafii!  

 W tym roku ze względu na niedzielę uroczy-
stos c  Świętego Wojciecha, biskupa i męczen-
nika, patrona Polski przeniesiona jest na ponie-
działek 24.04. 
 W przyszłą niedzielę na Mszy s w. o 10.30 
będziemy się modlic  w intencji ks. Marka z oka-
zji imienin prosząc o Boz e błogosławien stwo, 
opiekę MBNP na drogach kapłan skiego z ycia  
i posługiwania w naszej parafii. 
 Spotkanie Kręgu Biblijnego w kaz dy 
czwartek o godz. 19.00 w salce za cho rem. 
 Dziękujemy małz en stwu (kto re chce pozo-

stac  anonimowe) za ufundowanie tronu pod 
monstrancję znajdującego się na tabernaku-
lum. 
 Boz emu miłosierdziu polecamy śp. Leszka 
Nowaka – Msza pogrzebowa w poniedziałek  
o godz. 10.00 (9.30 ro z aniec), śp. Irenę Skło-
dowską - Msza pogrzebowa w poniedziałek  
o godz. 11.00 oraz śp. Elżbietę Lenart – Msza 
pogrzebowa we wtorek o godz. 12.00 (11.30 
ro z aniec). 
 Wszystkim życzymy mocnej i z ywej wiary 
oraz opieki Matki Boz ej Miłosiernej. 

 

 

Czytanie z Dziejów Apostolskich (Dz 2, 42-47) 

Uczniowie trwali w nauce apostoło w i we 
wspo lnocie, w łamaniu chleba i w modlitwach. 
Bojaz n  ogarniała kaz dego, gdyz  apostołowie 
czynili wiele znako w i cudo w. Ci wszyscy, kto rzy 
uwierzyli, przebywali razem i wszystko mieli 
wspo lne. Sprzedawali majątki i dobra i rozdzie-
lali je kaz demu według potrzeby. Codziennie 
trwali jednomys lnie w s wiątyni, a łamiąc chleb 
po domach, spoz ywali posiłek w rados ci i pro-
stocie serca. Wielbili Boga, a cały lud odnosił się 
do nich z yczliwie. Pan zas  przymnaz ał im  
codziennie tych, kto rzy dostępowali zbawienia. 
 

Czytanie z Pierwszego Listu Świętego Piotra 
Apostoła (1 P 1, 3-9) 
Niech będzie błogosławiony Bo g i Ojciec Pana 
naszego, Jezusa Chrystusa. On w swoim wielkim 
miłosierdziu przez powstanie z martwych Jezu-
sa Chrystusa na nowo zrodził nas do z ywej na-
dziei: do dziedzictwa niezniszczalnego i niepo-
kalanego, i niewiędnącego, kto re jest zachowane 
dla was w niebie. Wy bowiem jestes cie przez 
wiarę strzez eni mocą Boz ą dla zbawienia, goto-
wego objawic  się w czasie ostatecznym. Dlatego 
radujcie się, choc  teraz musicie doznac  trochę 
smutku z powodu ro z norodnych dos wiadczen . 
Przez to wartos c  waszej wiary okaz e się o wiele 
cenniejsza od zniszczalnego złota, kto re przeciez  
pro buje się w ogniu, na sławę, chwałę i czes c  
przy objawieniu Jezusa Chrystusa. Wy, choc  nie 
widzielis cie, miłujecie Go; wy w Niego teraz, 
choc  nie widzicie, przeciez  wierzycie, a ucieszy-
cie się rados cią niewymowną i pełną chwały 
wtedy, gdy osiągniecie cel waszej wiary – zba-
wienie dusz. 
 
 
 
 

Ewangelia według  Świętego Jana (J 20, 19-31) 
Wieczorem w dniu zmartwychwstania, tam 
gdzie przebywali uczniowie, choc  drzwi były 
zamknięte z obawy przed Z ydami, przyszedł 
Jezus, stanął pos rodku i rzekł do nich: «Poko j 
wam!» A to powiedziawszy, pokazał im ręce  
i bok. Uradowali się zatem uczniowie, ujrzawszy 
Pana. A Jezus znowu rzekł do nich: «Poko j wam! 
Jak Ojciec Mnie posłał, tak i Ja was posyłam».  
Po tych słowach tchnął na nich i powiedział im: 
«Wez mijcie Ducha S więtego! Kto rym odpus cicie 
grzechy, są im odpuszczone, a kto rym zatrzyma-
cie, są im zatrzymane». Ale Tomasz, jeden  
z Dwunastu, zwany Didymos, nie był razem  
z nimi, kiedy przyszedł Jezus. Inni więc ucznio-
wie mo wili do niego: «Widzielis my Pana!» Ale 
on rzekł do nich: «Jez eli na rękach Jego nie zoba-
czę s ladu gwoz dzi i nie włoz ę palca mego  
w miejsce gwoz dzi, i ręki mojej nie włoz ę w bok 
Jego, nie uwierzę». A po os miu dniach, kiedy 
uczniowie Jego byli znowu wewnątrz domu  
i Tomasz z nimi, Jezus przyszedł, choc  drzwi 
były zamknięte, stanął pos rodku i rzekł: «Poko j 
wam!» Następnie rzekł do Tomasza: «Podnies  
tutaj swo j palec i zobacz moje ręce. Podnies  rękę 
i wło z  w mo j bok, i nie bądz  niedowiarkiem, lecz 
wierzącym». Tomasz w odpowiedzi rzekł do 
Niego: «Pan mo j i Bo g mo j!» Powiedział mu Je-
zus: «Uwierzyłes  dlatego, z e Mnie ujrzałes ?  
Błogosławieni, kto rzy nie widzieli, a uwierzyli».  
I wiele innych znako w, kto rych nie zapisano  
w tej księdze, uczynił Jezus wobec ucznio w. Te 
zas  zapisano, abys cie wierzyli, z e Jezus jest Me-
sjaszem, Synem Boz ym, i abys cie wierząc, mieli 
z ycie w imię Jego. 
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 Będę wpatrywał się w ucznio w, kto rzy po 
s mierci Jezusa zno w są razem. Są pełni lęku  
i niepewnos ci (w. 19). Wyobraz ę sobie ich nie-
spokojne twarze i oczy pełne strachu. Bez Jezusa 
czują się bezradni. 
 Czy nie odkrywam w sobie cech zachowania 
apostoło w? Czy w cierpieniu nie zamykam się 
przed samym sobą i innymi? Wypowiem przed 
Jezusem lęki i obawy, kto re kuszą mnie do 
ucieczki od z ycia i jego wyzwan . 
 Zauwaz ę, jak bardzo zmienia się atmosfera, 
gdy pos ro d apostoło w zjawia się Jezus. Jego 
obecnos c  zamienia ich lęk w rados c  (ww. 19-
21). Będę prosił Jezusa o głębokie dos wiadcze-
nie Jego obecnos ci, zwłaszcza pos ro d moich 
niepewnos ci i lęko w. 
 Jezus dwukrotnie mo wi do apostoło w: „Poko j 
wam” (ww. 19.21). Będę chciał usłyszec  i głębo-

ko przez yc  te słowa. Będę prosił o głębokie prze-
konanie, z e Jezus codziennie pozdrawia mnie 
tymi słowami i zaprasza, abym otwierał się na 
przyjęcie Jego pokoju. 
 Tomasz, kto ry nie był razem z uczniami, czuje 
się zagubiony (ww. 24-25). Słowa apostoło w nie 
są w stanie Go zmienic . Potrzebuje dos wiadcze-
nia osobistego spotkania z Jezusem. Czy szukam 
osobistych spotkan  z Jezusem? 
 Będę kontemplował spotkanie Tomasza  
z Jezusem (ww. 26-29). Zobaczę, jak zmienia się 
jego twarz, jak pojawia się na niej zdziwienie  
i rados c . Jezus zachęca Tomasza, aby Go dotknął. 
Czy w mojej modlitwie osobistej, w Eucharystii, 
w spowiedzi szukam i pragnę intymnego spo-
tkania z Jezusem? 
 Zaproszę do mojej modlitwy s w. Tomasza  
i razem z nim będę prosił o silną wiarę i poko j 
serca. Zachowam w sercu modlitwę Tomasza: 
„Pan mo j i Bo g mo j!”. 

 Krzysztof Wons SDS/Salwator, niedziela.pl 

 
 
 S więto Miłosierdzia ma najwyz szą rangę po-
między wszystkimi formami kultu Miłosierdzia 
Boz ego ze względu na wielkos c  obietnic i miej-
sce w liturgii Kos cioła. Po raz pierwszy Pan Je-
zus mo wił o pragnieniu ustanowienia tego s wię-
ta w Płocku, gdy przekazywał swą wolę co do 
powstania obrazu: Ja pragnę – mo wił w lutym 
1931 roku do Siostry Faustyny – aby było Miło-
sierdzia s więto. Chcę, aby ten obraz, kto ry wy-
malujesz pędzlem, z eby był uroczys cie pos wię-
cony w pierwszą niedzielę po Wielkanocy, ta 
niedziela ma byc  s więtem Miłosierdzia (Dz. 49). 
W następnych latach Pan Jezus powracał do tej 
sprawy w kilkunastu objawieniach, w kto -
rych  nie tylko  okres lił miejsce  tego  s więta w 
kalendarzu liturgicznym, ale takz e podał przy-
czynę jego ustanowienia, sposo b przygotowania 
i obchodzenia oraz łaski do niego przywiązane. 
 Wybo r pierwszej niedzieli po Wielkanocy nie 
jest przypadkowy – na ten dzien  przypada  
bowiem oktawa Zmartwychwstania Pan skiego, 
kto re wien czy obchody Misterium Paschalnego 
Chrystusa. Ten okres w liturgii Kos cioła wyraz -

niej niz  pozostałe ukazuje tajemnicę miłosier-
dzia Boz ego, kto ra najpełniej została objawiona 
włas nie w męce, s mierci i zmartwychwstaniu 
Chrystusa. Ustanowienie s więta Miłosierdzia 
Boz ego w bezpos rednim sąsiedztwie  litur-
gii  męki  i  zmartwychwstania  Chrystusa  pod-
kres la  z ro dło i motyw przez ywanych tajemnic 
wiary. Jest nim, oczywis cie, miłosierdzie Boga. 
Inaczej mo wiąc – nie byłoby dzieła odkupienia, 
gdyby nie było miłosierdzia Boga. Ten związek 
dostrzegła s w. Siostra Faustyna, kto ra  
w „Dzienniczku” napisała: Widzę, z e złączone 
jest dzieło odkupienia z dziełem miłosierdzia, 
kto rego z ąda Pan (Dz. 89). 
 Jakie racje przemawiają za ustanowieniem 
nowego s więta w kalendarzu liturgicznym Ko-
s cioła? Podaje je Pan Jezus, mo wiąc: Dusze giną 
mimo Mojej gorzkiej męki. Daję im ostatnią de-
skę ratunku, to jest s więto Miłosierdzia Mojego. 
Jez eli nie uwielbią miłosierdzia Mojego, zginą na 
wieki (Dz. 965). Ostatnią deską  ratun-
ku  jest  ucieczka  do  Miłosierdzia  Boz ego.  By 
jednak z niej skorzystac , trzeba wiedziec , z e ona 
jest, trzeba poznac  Boga w tajemnicy Jego miło-
sierdzia i zwro cic  się do Niego z ufnos cią, a temu 

 s. M. Elżbieta Siepak , faustyna.pl 

 

 

  
 
 Dzis  (16.04) Niedziela Miłosierdzia Boz ego. 
Warto w tym miejscu przypomniec  słowa s w. 
Jana Pawła II wypowiedziane w 2002 roku  
w Łagiewnikach: „Trzeba przekazywac  s wiatu 
ogien  miłosierdzia. W miłosierdziu Boga s wiat 
znajdzie poko j, a człowiek szczęs cie! To zadanie 
powierzam wam, drodzy bracia i siostry, Ko-
s ciołowi w Krakowie i w Polsce oraz wszystkim 
czcicielom Boz ego miłosierdzia, kto rzy tutaj 
przybywac  będą z Polski i z całego s wiata. Bądz -
cie s wiadkami miłosierdzia!”. 
 Dzisiaj obchodzimy tez  patronalne s więto 

Caritas i rozpoczynamy Tydzień Miłosierdzia. 
Bo g zapłac  za dzisiejszą składkę inwestycyjną  
z racji III niedzieli miesiąca. 
 We wtorek po Mszy wieczornej wspo lny 
różaniec, a następnie spotkanie Parafialnego 
Oddziału Akcji Katolickiej.  
 W s rodę zapraszamy na Mszę s więtą  
z Nowenną do MBNP o godz. 18.00. 
 Spotkanie rodzico w młodziez y do bierzmo-
wania w czwartek po Mszy wieczornej. 
 Za tydzien  Niedziela Biblijna, rozpoczyna-
jąca Tydzien  Biblijny. To szczego lne zaprosze-
nie do poznawania i rozwaz ania słowa Boz ego 
zapisanego na kartach Pisma S więtego. 

poznaniu sprzyja ustanowienie osobnego s wię-
ta, bo ono zwraca szczego lną uwagę na ten przy-
miot Boga. (…) 
 S więto Miłosierdzia jest nie tylko dniem wiel-
kiej czci Boga  w tajemnicy Jego miłosierdzia, ale 
takz e dniem ogromnej łaski, poniewaz  Pan Jezus 
związał z nim wielkie obietnice. Największa do-
tyczy łaski zupełnego odpuszczenia win  
i kar: Kto ra dusza przystąpi do spowiedzi i Ko-
munii s więtej, dostąpi zupełnego odpuszczenia 
win i kar (Dz. 699). Ta łaska – wyjas nia ks. prof. I. 
Ro z ycki – jest czyms  znacznie większym niz  od-
pust zupełny. Ten polega bowiem tylko na daro-
waniu kar doczesnych nalez nych za popełnione 
grzechy, ale nie jest nigdy odpuszczeniem  
samychz e win. Najszczego lniejsza łaska jest za-
sadniczo ro wniez  większa niz  łaski szes ciu sa-
kramento w z wyjątkiem sakramentu chrztu: 
albowiem odpuszczenie wszystkich win i kar 
jest tylko sakramentalną łaską chrztu s więtego. 
W przytoczonych zas  obietnicach Chrystus zwią-
zał  odpuszczenie  win i kar  z Komunią s wię-
tą  przyjętą w s więto Miłosierdzia, czyli pod tym 
względem podnio sł ją do rzędu „drugiego 
chrztu”. Jest oczywiste, z e Komunia s więta przy-
jęta w s więto Miłosierdzia musi byc  nie tylko 
godna, ale takz e spełniac  podstawowe wymaga-
nia naboz en stwa do Miłosierdzia, by dawała 
całkowite darowanie win i kar. Trzeba tutaj wy-
jas nic , z e spowiedz  nie musi byc  odprawiana  
w dniu s więta Miłosierdzia, moz na to uczynic  

wczes niej; waz ne jest, aby dusza była czysta, bez 
przywiązania  do jakiegokolwiek  grzechu. Nie 
moz na tez  pominąc  troski o przez ywanie tego 
s więta w duchu naboz en stwa do Miłosierdzia 
Boz ego, czyli w duchu ufnos ci wobec Boga i mi-
łosierdzia względem bliz nich. Dopiero taka po-
stawa pozwala oczekiwac  spełnienia obietnic 
Chrystusowych związanych z tą formą kultu 
Miłosierdzia Boz ego. 
 Pan Jezus powiedział,  z e w tym  dniu otwarte 
są  wszystkie upusty Boz e, przez kto re płyną 
łaski; niech się nie lęka zbliz yc  do Mnie z adna 
dusza, chociaz by grzechy jej były jako szkar-
łat (Dz. 699). W tym dniu wszyscy ludzie, nawet 
ci, kto rzy wczes niej nie mieli naboz en stwa do 
Miłosierdzia Boz ego i dopiero się nawracają, 
mogą uczestniczyc  we wszystkich łaskach, jakie 
Pan Jezus na to s więto przygotował. Jego obiet-
nice dotyczą nie tylko łask nadprzyrodzonych, 
ale i doczesnych dobrodziejstw, kto rych zakres 
nie został ograniczony. Ludzie ufający mogą pro-
sic  o wszystko dla siebie i innych, byleby przed-
miot modlitwy zgodny był z wolą Boz ą, czyli 
dobry dla człowieka w perspektywie wieczno-
s ci. Łaski potrzebne do zbawienia są zawsze 
zgodne z wolą Boz ą, bo Bo g niczego tak nie pra-
gnie, jak zbawienia dusz, za kto re Jezus oddał 
swoje z ycie. Tak więc w s więto Miłosierdzia 
wszystkie łaski i dobrodziejstwa są dostępne dla 
wszystkich ludzi i wspo lnot, byleby o nie prosili 
z ufnos cią. 


